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Donieśliśmy wczoraj o konflikcie, 
shallem na tle reparacji niem'eck'ch. 


r Dzisiaj Agencja Reutera podała, że Marshall definitywnie odrzucił pro- 
test Bevina, domagający się demontażu urządzeń 


Niemczech. 


Minister Bevin, któ 
ry opuścił na krótki 
czas Paryż, aby 
wziąć udział w po- 
siedzen'u Izby Gmin, 
wygłosił na jej fo- 
rum _ przemówienio 

gz na temat niektórych 
sktualnych zagadnień polityki zagrani- 


cznej. ` 

ko AMA sytuację w Berlinie, Bevin 
ow'adczył: 

„Jesteśmy gotowi przyjąć markę ra- 
dziecką jako jedyną walutę byłej stoli- 
cy Niemiec pod warunkiem, że wprowa- 
dzenie tej waluty nastąpi pod kontrolą 
4 mocarstw". A 

. „ Mówinc o tzw. „blokadzie. Berlina" 
„ Bovin wychwalal organizację „mostu po 


wietrznego" przez lotnictwo brytyjskie | - 


1 amerykańskie. Sądzi on, że dalsza 
współpraca anglo-saskich sił lotniczych 
umożliwilaby nawet przetrwanie zimy, 
jakkolwiek ludność sektorów zachodnich 
dy narażona na „pewne niewygo- 

y“. 

Co się tyczy rozmów przedstawicieli 
mocarstw zachodnich z generalissimu- 
sem Stalinem i z ministrem Mołotowem, 
to Bevin oświadczył m. in.: 

„Muszę rozczarować panów — nie je- 
sieśmy jeszcze w stadium, w którym 
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Opłata pocztowa uiszczona ryczałtem. 
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Lekcja dla Bevina 


Czy wyciągnie on odpowiednie wnioski z od- 


jaką dał mu Marshalli? 


jaki” tał między Bevinem a Mar-| były rozwojowi sytuacji wewnętrzno < 
EL. ra palijcznef w Niemczech. 
Brytyjski minister spraw  zagranicz- 
nych z jednej strony wyraził nadzieję, 
że już na początku przyszłego roku po- 
wstanie tymczasowy rząd zachodnio 
niemiecki, z drugiej jednak strony o- 
świadczył: i 
„Spodziewamy się, że wcześniej lub) 
później powstanie jednolity rząd dla cal 
łych Niemiec i nie uczynimy niczego, 
co by temu przeszkodziło. 
Na zakończenie brytyjski minister 


przemysłowych w zach. 


W dalszym ciągu Bevin usilnie zaprze 
czał pogloskom o różnicach zdań mię: 
dzy trzema mocarstwami zachodnimi. 

Następnie Bevin zapewniał, że wpro- 
wadzenie nowej waluty w zachodnich 
Niemczech było wielkim sukcesem i w 
różowych barwach przedstawił sytua- 
cję gospodarczą na zachodzie Niemiec, 
przemilczając problem bezrobocia, strajlspraw zagranicznych stwierdził, że wiej 
ków i innych trudności stref zachocinich.|rzy w możliwość współżycia pokojowe 

Dalsze wywody Bevina Pósdjeconalde między Zachodem a Wschodem. 

— a 


Zmiany w składzie władz PPS-u 


W dniach 18:go do 22-g0 bm. obrtdówa-| brano Macieja Klczewskiego i Józefą Petru 


Í js rz i v N: i 
Ñaña. Nateólnia | Jedwomyśtnić thoi aha: Wiska pryewodniezneeqo Radv Naczelnej 


rezolueje- oraz tekst listu do generfnego 
sekretarza PPR Bolesława Bieruta. 
Rada Naczelńa przyjęła do' wiad: 
ustąpienie Kazimierza Rusinka ze si 
ska przewodniczącego CKW PPS i 
przez CKW nowego przewodnicząc: 
osobie Henryka Świątkowskiego. 
Rada Naczelna przyjęła do wiad 
kooptację członka CKW Stefana Ma 


czyka. 

Rada Naczelna przyjęła dó wiadomości 
ustąpienie następniących członków Rady 
Naczelnej: G. Butlowa, B. Drobnera, Tezo 
ka, T. Głowackiego, Kosst<kicgo, Kraka 
H. Kuczkowskiej, J. Maliniaka J. Trałaka. 
1. Siemka i H. Wachowicza. 

Na ich miejsce powołani zostali do Ra- 
dy Naczelnej dotychczasowi zastępcy człon 


mógłbym ujawnić przebieg tych roz- 
mów, pozostajemy nadal w ścisłym kon 
takcie | będziemy kontynuowali nasze 
konsultacje w Paryżu w ciągu przyszłe- 
go tygodni: $ 


Z żywnością:( 


k ; : 
W ub. tygocn'u sytuacja 
Wczoraj We środę odbyła się w Biu- 
rze Cen w Warszawie odprawa, po- 
święconą sytuacji żywnościowej w kra- 
ju. Sprawozdania ze wszystkich wo- 
, jewództw wygłoszone przez przewodni 
czących komisji cennikowych przy wo 
jewodach oraz przez naczelników wy- 
działów przemysłu i handlu wykazują, 
że na ogół w całym kraju mamy już za 
sobą okres przejściowego natężenia 
obrotów handlowych i wzmożonej fali 
zakupów artykułów spożywczych. « 
Przewodniczący wojewódzkich komi- 
sji cennikowych podkreślali zgodnie, 
że zbiory wypadły bardzo pomyślnie, 
zapewniając poszczególni wojewódz= 
twom poważne nadwyżki. Ustalone ce- 
ny zboża są w zasadzie wszędzie prze- 
strzegane, aparat skupu stoi na wyso- 
kości zadania, wykorzystywane są w 
100 proc. — możliwości magazynowe i 
transportowe. W Poznańskim *Podaż 
zboża jest b. duża, obroty giełdowe 


członków Rady Kembrowskiego, Ctepielo- 


i 


la w Warszawie Rada Naczelna PPS, Reże równi p. S I AERA 
t poti wygłosił sakretarz gywmi+ 3 ba przyję! lo wiadomości 
yz a zł Ara + stąpienie Stanisława Szwalbogo ze #''-5- 


wybrała na to miejsce Stanisława Kowal- 


Wśród serdecznych 
przyjaciół... 


(Kr) Jednym z punktów, które we- 
szły na porzadek dzienny Generalnego 
Zeromadzenia ONZ, to sprawa kolonii 
włoskich. Sprawa ta jest niezmiernie 
charakterystyczna j ujawnia cały cy” 
nizm zaborczej polityki anelosasów. 

Losy byłych kolonii włoskich miały 
być rozstrzygniete przez cztery mocar- 
stwa do 15 września r. b. Jeszcze w 
r. 1946 zastanawiając się nad tą spra- 
wa mocarstwa ñoszly do wniosku, że 
ludność Libii, Erytrei i Somali nie 
jest jeszcze przygotowana do pełnej 

riezależności państwowej i wówczas 
minister Mołotow wysunął propozy* 
cje, ahv kraje te oddać pod powiernic* 
two Włoch, jaka państwa. najlepiej 
obeznanera i najbardziej doświadczo- 
nego w ich gospodarce, z zachowa” 
niem kontroli ONZ. W owym  czasle 
zarówno Stany Zjednoczone jak i Fran 
cja były skłonne przychylić się do kon 
ceneji radzieckiej. 

Ale przgz ubiegłe dwa lata sytuacja 
zmieniła gię radykalnie. Anetyty za” 
boreze USA Åyzrøsty do niesłychanych 
rozmiarów. a Francja. Francja słucha 
już tylko życzeń amerykańskich. 

Dziś analosasi nie mają już ochoty 
nikomn oddawać tych ziem, lecz chcą 
je podzielić międzv siebie, Szczegól* 
nie Libia jest smakowitym kąskiem, 
jako doskonałe miejsce do zbudowa* 
nia hazy wojennej, czego najlepszym 
dowodem jest wybudowanie bazy lot- 
niezei w Melun. 

Podkreślić warto przy okazji fakt 
n'ezmiernie charakterystyczny. Choć 
w miedzyczasie stosunki we Włoszech 
zmieniły sie radykalnie, a de Gasperi 
bez żadnych osłonek przejawia swą 
wrogość wobec Związku Radzieckiego 
i ślepe posłuszeństwa wobec Ameryki, 
to jednak Związek Radziecki uważa 
nadal za słuszne i sprawiedliwe odda- 
nie tvch kofonii pod  powiernictwo 
Włoch. Natomiast angłosasi, serdecz= 
ni „opiekunowie* Włoch, jeśli idzie 6 
kierowanie ich życiem. gospotlarczym, 
z całym cynizmem zabierają im kolo 
nie na własny użytek. 

Gdy rząd radziecki przypomniał 
mocarstwom. że sprawę trzeba zdecy* 
dować do 15 września, dla Ameryki 
wytworzyła się nieprzyjemna sytuacja. 
Trzeba przecież było złamać swoje 
własne zobowiązanie w sprawie odda- 
nia powiernictwa Włochom, a to jest 
zawsze nieprzyjemne. Wobec tego za» 


y ków Rady Augustyn Drabnrek, Kusecki $ równo Marshall jak i Bevin wysłali 

p k z š 3 , r 
aka wa ic OE Sad KS Pośnik, J, Rusowski, Rynca, T. Soltan p na konferencję drugorzędnych przed- 
zet Oyrankienica Oskar auge. ofai ` aan es W. Wudel, J, Żukowski, J. Ja-f] stawicieli, którzy wobec wszelkich 
iewicz, nuage. Peran i sze i "cii zasłaniali sie otrz i 
Matuszewski, Adam Rapacki, Kaźmierz A nropozycji zaslaniali się otrzymanymi 
Rusinek, Henryk Świątkowski. Rada Naezelna wybrała na zi isteprów Instrukcjami. Szło o to, aby sprawa 


trafila na Zeromadzenie ONZ. Tu boù 


Rada Naczelna odwołała ze skladu('KW | wa, Marczewskieco, Osten" Kownlczew- N - 
Sta | skiego, Broska, Dąbka, Krasuckiego, Szy-j V lem Marshall _ puści ef ruch yt. | 
wy- ` dlowskiege i Dnda- N-iewierm. „maszynę do głosowania wiernych 


popraw'ła się wyda 
notuje dużą podaż zboża, która 
ograniczonych rozmiarach maga 
będzie wymagała przerzutów nal 
tereny. Również na obszarze 
Śląsko - Dąbrowskiego, Gdański 
Łódzkiego skup odbywa się norr 
Woj. Kieleckie zapowiedziało 
na nadwyżki jęczmienia i owsa. 
podaż żyta rejestruje woj, Wa 


skie. 
zarobkowych przy przeróbce. 


Pokłady wegla i soli 


wykryte zostały pod Łodzią 


Państwowy instytut Geologiczny prze sowal się Centralny Zarząd Przemysłu 
prowadził wiercenia poszukiw cze Węglowego z uwagi na to, że leżą one 
w okolicach Rogoźna koło Łod: Po na nieznacznej głębokości i nadają się 
nawierceniu do głębokości okol 350/do ekspłoatacji na t. zw. odkrywkę, tj. 
mir. pod pokładami węgla brunafje90 bez budowania korytarzy podziemnych. 
i anhydrytów natrafiono na duże Woša, Odkrycie złóż zarówno soli, j Í wę: 


jeszcze nieuporządkowany rynek mięs- 
no-tłuszczowy, opanowany w dużym 
stopniu przez handel 


nikom korzystającym z wysokich marž 


wzrosły od lipca do sierpnia trzykrot- 
nie, nadwyżki zbóż sięgają wielu setek 
tysięcy ton. Województwo Lubelskie 


solne. Wydobyta sól poddana z aiā gla brunatnego w pobliżu tak wielkie- 
badaniom chemicznym, które o b 
d> jakiego gatunku należy ją zalictyć | Łódź, może stać się poważną zdobycz 

Pokładami wegla brunatnego zaintere: dla rozwoju naszego ani Ls 


4% go przemysłowego ośrodka, jakim jest! d 


satelitów i albo przeprowadzi swe za- 
miary, albo przynajmniej uzyska od- 
roczenie snrawy, co jest również bar- 
dzo wygodne, bo przecież kolonie wło 
skie są obsadzone przez garnizony an= 
glosaskje. 


EMRTTEEZETTWEKTZONA 
sq. n 
500 milionów zł. 
na budowę domów dla ro. 
botników 
Komitet Ekonomiczny Rady Minis 
trów ną posiedzeniu w dniu 21 bm. 
uchwalił dodatkowe kredyty inwesty“ 
cyine na rok 1948 w wysokości 
1.336.600.000 złotych, przeznaczając z 
lego kwotę 500 mil. zł. na robotnicze 
budownictwo mieszkaniowe, a przede 
wszystkim na remonty domów dla ro~ 
botników 


Poseł Izraela 
przybył wezoraj do Warszawy 
Wczoraj przybył wprost z Palestyny 
lo Warszawy pierwszy przedstawiciel 


pwa Izrael w Polsce. Izrael Barzy* 
aj. 


Sir 2 


Teatr dla 


Tegoroczne zamierzenia sceny łódzkiej. — Akcja, 
która musi objąć wszystkie zakłady pracy 


Mimo, że Teatr Wojska Polskiego w wiście wynikają one niez tego. że robot 
Łodzi jest< juź czynny od przeszło nicy nie interesują się teatrem, lecz 
dwóch tygodni, wznawiające zeszłorocz- z n'edocenian'a przez poszczególnych 
ne sztuki, to jednak oficjalne otwar-| kierowników świetlic kulturalnej roli 
cie sezanu tent=alnego nastąpi dopiero, teatru dla naszego społeczeństwa, 

1-80 października. | Dlatego też tnatr zwraca się z ane- 

Kierownictwo naczelne pozostaje w lem dn wszystkich osób, zaimujących 
dalszym ciagu w rekach dvr. Leona się w fabrykach akcją oświatową, aby 
Szillera, mającego do pomocy w spra- przez edpow'edni, pozytywny stosunek 
«ach artystycznych reżyserów He"ry-, do zsmierzeń dyrekcji naszej scenv. no 
ka Szlatyńskiera, Józefa Wyszom rskie-, mogli w` wrzeczywistn'eniu 
go i Ryszarda Ordyńskiego. Jeśli cho-| „teatr dla mas“ 
dzi o tegoroczny zespół artystów to li-| Należy dodać, że przed każdym przed 
czyć on będzie 56 osób w tym 25 ko- stawieniem dla światą pracy zooj 
biet. wygłoszona krótka prelekcja charakte- 

W bieżącym sezonie Teatr W.P. roz-, ryzująca daną sztukę i obrazująca po“ 
winie swą działalność na dwóch sce-, stać jej autora. 
nach w Łodzi t. zn. w odnowionym! Jeżli chodzi o młodzież szkolną ta 
kompletnie gmachu przy ul. Jaracza Í kurator'um wykupuje dwa razy w ty- 
w świeżą ukończonym teatrze kameral-, podniu salę teatru, przy czym repertu- 
nym w domu OKZZ przy ul. Sjęzelec- ar jest nnrzednia vzgatniany z w'adza” 
kiej. gdzie grywane będą lekkie sztuki py szkolnymi. Przedstawienia takie 
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ZROZPACZONA: Proszę zastanowić się 


| chwile nad tym co Pani napisała do nas, 


Rozumiemy doskonale jej, rozpacz, spowódo 
wana tyloma prze ściamię które się na nią 


w 
e 
1 odszedł z inną“. Droga Pani! Mając ak: 


zeń repertuarowych Teatru W.P. na Pani dopiero w życ Pani — 
„pierwszy ógień* idzie sztuka czeskie- jeden. 
go autora Drdv — „Igraszki z dia- e u EQ 
cm w mzyseri dv! ile: r; 3 stawą dota- 
blem „w reżyseri dvr, Szillera. w Opra) kiej rozpaczy, a tym bardziej nie może byś 
cowaniu muzycznym prof. Raczkow- n 


powodem da zrobienia jakieqoš Mie przemy 
Saneqo kroku, Jest Pani 

iadezona i dlate*o te 
ni krzywdę. ale jest'śmv mrzek 
pewnym czasie będzie się Pani sama Śmiała 
z tych tragicznych projektów. Pozdrawiamy 
Famią serdecznie į życzymy wszystkiego naj 
lepszego, 


skięgo i K'zewettera. Następnie wysta- 
wiofy belzie dramat hiszpański Garcii 
Lota „Krwawe Gody“ 


rdzo miða i ne 


r+. 


i > W'ndsoru“ Share- 
hbřaeza“ Gayʻa, „Bra 
Dostojawskiego, „Na 
go, i „Cank'et“ (prapremie 
ra) Korcellego. 


Z. GORKOWSKI: Proszę nan'sać do Inty 
tutu Przemysłowo - Rzemieślniczego Łoś 
dzi ul. Andrzeja Struga 4 Tam może się 
Fan również poinformować w spławie kur- 
sów dla swojej siostry, 

* 


w 


vl. Strzeleckiej jak 
jwśpow v mówmy nacisk po- 
łożdv bedzie na widowiska muzyczne. 

"fk więc wnioskaine z podanego po- 
wyj repertuary widzimy, że tegoro* 
czn| sezón teatralny w 


JADZIA ,Z PABIANIC: 
sówł n'elęvniarskich proszę 


W snraw'e kur- 
zwrócił 


ie do 


A, względnie do Szkoły Pii 
przy ul. Sterlinga 1-3. 

mz. 
UI. DASZYŃSKIEGO: Proge zwró 
a da przychodni znajdującej sięprzy ul, 


giarskiej 


muzyczne. 

Jak wiadomo ceny biletów teatral 
nych nie są dostatecznie niskie, toteż 
dyrekcja teatru, chcąc póiść na ręke 
szerokim rzeszom publiczności, w myśl 
słusznego hasła „sztuka dla mas”. za- 
stosowałą dla św'ata pracy jak najdalej 
idące zniżki sięgające 65 procent nor- 
malnych cen przy zakupywaniu zhio- 
rowym biletów, a 50 proc. przy naby- 
waniu indyw'dualnym za okazaniem 
legitymacji Związków Zawodowych. 
Tak więc cena wstępu jest naprawdę 
niska i już za 40 złotych możemy iść do 
teatru. 

Akcja ta prowadzona” jest poprzez 
rozmaite instytucje i związki, jak Towa 
rzystwo Przyjaciół Żołnierza. Towarzy” 
stwo Przyjaźni _ Polsko-Radzieckiej, 
Zwlązki Młodzieżowe oraz głównie 
przez referaty socjalne poszczególnych 
fabryk. 

Niestety nie 


ws; 


Codzienna nowelka 


Al młodzieży zaczynają się już w przy 
szłum tygodniu. 


Powracając do tegorocznych zamie- 


Dlaczego panierosy gasną? 


Nowe transnorty/dołrej kibułki mają 
usunąć narzekaniż palaczy 


zi | 
ja- 


Mimo wielokrotnych zapowii 
PMT o mającej. nastąpić poprawi 
kości papierosów skargi palaczyjnie 
ustają, bo faktycznie żadnej pophwy 
nie ma: papierosy jak były — tak na- 
dal są złe. ` 

Ostatnio palacze skarżą się, że papiél 
rosy czesto gasną podczas WWetia 
rozklejają się. Jest to wynikiem uży” 
wania do produkcji papierosów złej bi- 
bułki, 

W'sprawie tej odbyła się w tych 
dniach specjalna konferencja w Cen- 
Przem”*"i Parore 
Polskie- 


jakość bibułki miał wnłvw nrzede 
wszystkim surowiec, wáród którego 
brak kvła wysokoratunkowych szmat 


Zbrodniczy intrygani 


Gdy słynny lekarz prof. dr. Mer- 
wiez opuścił sypialnię inżyniera Kar- 
skiego, Kazimierz Czylski spytał go 
półgłosem: 

—Czy stan chorego jest niebezpie- 
czny? 

— Niestety, drogi panie — odparł 
mu profesor — Należy dbać o to, by 
chory unikał wszelkich wzruszeń. 

— A jeśli będzie miał zapewniony 
hezwzględny spokój, czy możemy li- 
czyć na' polepszenie stanu zdrowia? 

— Trudno panu odpowiedzieć na to 
pytanie, Sądzę jednak, że przy zupeł- 
nym spokoju, choremu nie będzie gro- 
zić niebezpieczeństwo. Następny jed- 
nak atak mógłby być katastrofalny. 

Na tym skończyli rozraowę. 

Kazimierz Czylski wszedł potem do 
sypialni chorego wuja. ç 

— Powtórz mi dokładnie, co ci po- 
wiedział lekarz — odezwał się cichym 
głosem inżynier Karski. ` 

— Profesor uważa, że już powra- 
casz do zdrowia. Miejmy nadzieję, 2 


za kilka tygodni będziesz mógł opuścić 

łóżko, cz 
Inżynier Karski westchnął ciężko. 
— To 


nieprawda! Chcecie mnie po- 
ale nie mam wam tego za złe. 
sam rozumiem, że dni moje 
są policzone. í 
Zapadlo milczenie, 
— Dawniej nie miałem do ciebie zau 
fania — odezwał się znowu chory 


czarnej giełdzie, bawić się i hulać.. Wy 
dało mi się, że jesteś stracony, a 
nak w czasie mej “choroby przekona- 
łem się, że w gruncie rzeczy jesteś 
poczciwym chłopcem... 

Chory odpoczął i ciągnął dalej. 

— Sam wiesz, że miałem pewne po 
stawy do tego, ażeby cię wydziedzi- 
czyć, ale teraz zmnieniłem swój testa- 
mient: i cały mój majątek zapisuję ci, 
moje dziecko: za to tylko, że byłeś dla 
mnie taki dobry. 3 

Tu chory zakaszlał i-zakrztusíł się. 
Czylski: wezwał pielęgniarkę, a sam o- 
puścił chorego i przeszedł do sąsiednie 
go pokoju. ` 

Polozywszy sie na kanapie, zaczal 
rozmyšlaé nad swoja sytuacja. s 

Nie była ona różowa... Od paru mie- 
sięcy czekał na Śmierć wuja, bo tylko 
w ten sposób wybrnąłby z matni w ja- 
ką wpadł przez swoją lekkomyślność. 

Profesor Merwicz powiedział to sa- 
mo, co wszyscy inni lekarze, że 0 ile 
chory będzie unikał wzruszeń, może 
żyć jeszcze dłuższy czas — a tymcza- 
sem Czylski nie chciał i nie mógł cze- 
kać dłużej, 

Potrzebne mu były pieniądze: na 
gwałt. Wierzyciele nie dawali mu spo- 
koju grożąc, że pójdą do inżyniera Kar 
skiego i zażądają ód niego, ażeby po- 
krył jego długi. 

Tent ich krok byłby bardzo niebezpie 
czny dla młodego człowieka. Czylskie 


wojna wykoleiła ci 
sie do Pracy. zaczął: 


eś spekulować na 


mu udało się z trudem pozyskać na no- 


slasa się 
rodpóć 


Inay c} Bibułka sporządzana z gor- 
szyfh mat z poważną domieszką celu- 
lozy ni odpowiada wymaganiom pala- 


czy jw rezultacie powstają liczne 
skarg 
Otnie, jak wyjaśnili przedstawi- 


ciel£.Z.P.P., trudności związane z do- 
staraniem fabrykom . adnowiedniego 
siroca zostały już pokonane i od 
dwdr miesiecy fabryki w Jeziornie i 
Żywu produkują bibułkę wysokiej ja- 
koši j 
Ao, że na rynku znajdują się jesz- 
cze'becnie papierosy w złej bibułce, 
tłurczy się tym, ża PMT posiada jesz 
czea swych- składach zapasy bibułki 
produkcji. Po ich wyczerpa- 
niuapierosy robione w nowej bibułce 
ma całkowice zaspokoić wymagania 


ks 
Pan swolą chórobgi 
dluższy okres czasu, radzimy Panu ufać się 
tam bezzwłocznie, 


Brzóski 81 Wobec teto, że  zmiedbał 
nie levt ieli przez 


n 


Początek o godz. 19.30 

W niedz. 2 mrzedstawiania: 16 1 10.30. 
Uwaga! W przygotowaniu komedia 

muzyczna R. Stolza „Daruj ml jedno 

spojrzenie" (Pepina). 10406k 


Konkurs Szkolny 


„Expressu 
Ilustrowanego“ 


Kupon ni 20 


paky. 


że „siostrzeniec je- 


peością cofnalby swój zapis. 

h, ileż trudu kosztowało to Czyls- 
ki» ażeby zrehabilitować się w Q- 
cn wuja. Przez wiele miesięcy peł- 
nirzy nim rolę pielęgniarza, — i oto 
wekcie chory oświadczył mu wresz 
ciże unieważnia swój dawny testa- 
m i zapisuje mu cały majątek. 

czoraj właśnie Karski wezwał do 
sie notariusza i odbył z nim dłuższą 
kerencję, a kiedy notariusz wyszedł 
z pialni, inżynić świadczył Czyls- 
cie nie był obecny 
że załatwił już 


wstkie formalności, > 
Kochany wuju — rzekł wówczas 
Qski — wiesz przecież, że nie zale- 
Ei wcale na twoim majątku: ja my- 
śylko o twoim zdrowiu, ` 
wszystko działo się wczoraj, Dziś 
Gki z ust słynnego lekarza dowia- 
dsię, że wuj jego przy dobrej pie- 
lacji żyć jeszcze może bardzo dłu- 
gas: a tymczasem jemu były potrze 
Ima gwałt pieniądze, bo miał dosło- 
v nóż na gardle, 
izimierz Czylski, rozmyślając te- 
riad swoją sytuacją uknuł szatań- 
slan. 
'zajutrz skomunikował się ze 
im zaufanym przyjacielem, Je- 
n, człowiekiem — tak jak on — 
pmwionym wszelkich skrupułów i o- 
M mu kilkadziesiat tysięcy zło- 
t a ile mu dopomoże. 
| O co chodzi? — zainteresował się 
zysta. 
Lekarze 


— odparł Czylski — 


go dalszym ciągu prowadzi hulasz_ 
ez; tryb życia i trwoni pieniądze, z że w najbliższym czasie muszę dostać 


Wyciąć i zachować! 


szelkich wzruszeń, że nagły wstrząs 
psychiczny może go zabić.. Ty wiesz, 


dużo pieniędzy, Inżynier zmienił już 
swój testament, nie widzę więc po= 
wodu, ażeby dzekać dłużej.. I ty mi 
właśnie dopomożesz. ' 

— Streszezaj sie, 

— Jutro przyjdziesz do inżyniera w 
roli lekarza. Zbadasz go, potem wyj- 
dziesz ze mną na korytarz, Umyślnię 
nie zamkniemy drzwi, a ty powiesz 
głośno tak, ażeby on usłyszał: „To 
jest złośliwy nowotwór w piersiach 
Dni chorego są policzone... Najwyżej 
wytrzyma jeszcze tydzień! „Mój «wuj 
jest w gruncie rzeczy przekonany, ze 
będzie jeszcze długo żył, więc kiedy 
usłyszy twoje słowa, może dostać atde 
ku sercowego i... 

_— Rozumiem, — skrzywił się przyja 
ciel Czylskiego —i spadek będzię twój, 

Nazajutrz wszystko odbyło gię we 
dług opracowanego przez Czylskiega 
planu: i inżynier dosłyszał potem roz- 
mowę, jaką rzekomy lekarz prowadził 
z jego siostrzeńcem... 

„ Kiedy Czylski wrócił do sypialni, in= 
żynier oddychał ciężko — i zaraz po- 
tem rozpoczął się atak. 

Czuję, że umieram — szepnął 
słabym głosem inżynier— i żałuję bare 
dzo, że nie zdążyłem zmienić swega 
testamentu., Bo wczoraj rozmawia= 
łem z rejentem o innych sprawach... 
O zmianie testamentu miałem poroze 
mawiać z nim dopiero jutro.., 

Czylski jak szalony, wybiegł z sy* 
pialni, ale na próżno zaalarmował kil 
ku najlepszych lekarzy: inzyniera Kar 


wo zaufanie chorego. lecz zdyby inży- erdzili, żę mój wui musi unikać skiego nie udało sja uratować, 


Nr 260 meee [O KES FEE SS EE. 


PRZYGODY WICKA 


WICEK: — Widziałem konia, osła, 
nawet psa w zaprzęgu, ale takiego 
zwierza to jeszcze nigdy! 

SOBEK: — To przez pańskiego Wac- 
ka za karę wożę śmie 


Brr.. chłodno! 


Łososie zapowiadają wczesną 
zimę 

Fala chlodów potęguje się. Wczórej o godz. 
Sej rano notowano w Łodzi zaledwie 5 stopni 
powyżej zera, u w południe — 7 stopni. W ca 
dym kraju temperatura wahała się od 5 do 10 
stopni. Najcieplej byla w Bydgoszczy — 11 
stopni powyżej zera. 

Na Śnieżce spadł znowu śnieg, a rięć w ter- 
mometroch opadła do minus 5 stopni. Na Kas- 
prowym notowana minus 6 slopni. 

Nad Wybrgeżem szalała wichura, uniemo: 
źliwiająca nórmalną pracę w portach: Na tra- 
sie Gdyaia — Sopot oraz na terenie Wrzesz- 
cza spadające gałęzie f walące się drzewa zer 
wały przewody trolleybusowe 1 tramwajowe. 
Wichura uszkodziła w woj. olsztyńskim! prze- 
wody wysokiego napięcia, pozbawiając prądu 
kilka miast. 

A tymczosem w osndzie Narewka w powie- 
cle błolsko + podlaskim po raz drugi w tym ro 
ku zakwitły drzewa owocowe i ukacjel 

Rybacy zaobserwowali. ma rzekach ,Prośnica 
1 $łupia sezonówą wędrówkę lososi z morżd, 
która odbywa się dużo wcześniej, niź. normole 
nie. Rybacy prorokują na podstawie tego rja- 
wiska wczesną zimę. 1x) 


WĄCEK: — Ten drań coś knuje! 

SOBEK: — Już wiem, jak się na 
| dziś wykiwać! Wlezę w śmiecie i nikt 
nie zauważy, jak wywioczą mnie za bra- 
rag... 


Coraz lepiej 


WACEK: — Te, Wicuś, 


coś ci po- 
wiem... Sobek skrył się w tych śmie-| zyną! 


ciach. Znów pewno zwieje... 
WICEK: — O pieska osobista! Zaraz 
go stąd wykurzymy! 


Str 3 


WICEK: — Polejno te śmiecie ben 
Wnet je spalimy! 

WACEK: — Gotowe! Zapalaj!.. 
SOBEK: — Ratunku! Pożar! 

WICEK: — I już mamy ptaszka! 


mieszka sie w Łodzi! 


Jakie domy otrzymają wodę w rb.? — Kspitalny remont sie: miu 
uużynków nz Kam ennel. — Go wykona mie Ste za 145 milionów złotych? 


Donieśliśniy już z grubsza o podziale 
wielomilionowych kredytów, przyzna- 
nych Łodzi przez Radę Państwa na cele 
inwestycyjne. M. in. figurowała tam su- 
ma 145 milionów złotych, przydzielona 
na zabezpiecznie budynków mieszkal- 
nych przed ruiną, na skanalizowanie 
szeregu domów, przyłączenie posesji do 
miejskiej sieci wodociągowej, na re- 
mont dachów, ustępów itd. 

Problem ten bodaj najbardziej intere- 
suje mieszkańców Łodzi, a, szczególnie 
tych, którzy mieszkają w najgorszych 
warunkach, nie korzystając z najprymi- 
tywniejszych urządzeń sanitarno- zdro- 
wotnych. 


Dlatego też bardzo ciekawe są za-| 
mierzenia Zarządu Nieruchomości, któ- 
ry jeszcze do końca rb. przeprowadzi 
na terenie miasta SZEREG POWAŻ- 
NYCH ROBOT. 

Najpoważniejszą pozycję stanowi suma | 

62.200.000 złotych, przeznaczona na ka- 
pitalny remont siedmiu budynków mie-, 
szkalnych przy ul. Kamiennej 1, 2, 3, 5i 
7,111 18 oraz na remont domów położe! 
nyck na terenie osiedla mieszkaniowego! 
na „Stokach. 

luż w tym fygodniu przystąpi się do; 


tych prac. Jak doniosłe mają one zna- | 


czenie, może świadczyć między innymi j interesuje ludność. 


fakt, że np. przez wyremąntowanie bu- 


Dotkliwe grzywny W porę i pod dostatkiem 


Nie zabraknie żywności 


dla nieuczciwych kupców 

Delegatura Komisji Specjalnej w Ło 
dzi ukarała wczoraj wysokimi grzyw- 
nami następujących kupców łódzkich: 

Karola Kajata, właściciela sklepu 
konfekcyjno-galantervjnego przy zbie- 
gu ulie Piotrkowskiej i Daszyńskiego 
grzywną ćwierć miliona ztotych za od* 
mowę wydania rachunku, Bolesława 
Nowickiego, właściciela sklepu z czę-j 
ściami samochodowymi przy Al. Ko- 
ściuszki 37 grzywną pół miliona złotych 
za pobieranie nadmiernych cen oraz 
brak cennika, Stefana Wilińskiego, 
właściciela restauracji przy ul. Śród- 
miejskiej 6 — grzywną 200.000 zł. za 
nadmierne ceny, Mariana Skonieczko 
właściciela sklepu z art. gospodarskimi 
przy ul Piotrkowskiej 33 — grzywną 
150.000 zł. za pobieranie nadmiernych 
cen za pralki, Farnciszka Kołacińskie- 
go, właściciela składu aptecznego przy 
ul. Narutowicza 31 — grzywną 100.000 
zł. za nadmierne ceny za mydło toale- 
towe, Stefana Ukraińskiego, właściciela 
paszteciarni przy ul. Nowomiejskiej 14 
— grzywną 150.000 zł. za pobranie nad 
miernej ceny za obiad. 


. 

Słodka nowina 

Zaczyna się nowa kampania 
cukrownicza 

Pierwsze cukrownie ruszą już w dniu 
4 października, a w bieżącej kampanii 
chkrowniczej weźmie ogółem udział 
766 zakładów w całym kraju. 

Urodzaj na buraki jest w roku bie- 
żącym o wiele lepszy, niż w ubiegłym. 


O 40 tysięcy ton więcej zbierze się Z law — 11,10, odl. Wrocław — 


Skoordynowanie akcji 


Zgodnie z naszą zapowiedzią, u Pre-| 
zydenta Stawińskiego odbyła się wczo- 
raj konferencja, poświęcona skoordy- 
nówaniu wysiłków wszystkich instytu* 
cji w kierunku zapobiegnięcia na przy“ 
szłość faktom „znikania” z rynku po“ 
szczególnych artykułów _żywnościo- 
wych. 

Udział w obradach wzięli przedsta- 
wiciele OKZZ, partii politycznych, 
PCH, „Społem“, PSS itd. 

Postanowiono, że OKZZ poprzez 
swych przedstawicieli rejonowych i 
miejscowych będzie badała potrzeby 
rynku i czuwała nad równomiernym 


będą kursowały 


Jak się dowiadujemy, centralne wła- 
dze „Lotu“ doceniając potrzeby nasze- 
go miasta postanowiły utrzymać na ca 
ły sezon zimowy nowe połączenie po- 
wietrzne Łodzi z Warszawą i Wrocła- 
wiem. Linia ta uruchomiona została po- 
czątkowo tylko na czas trwania Wysta- 
wy we Wrocławiu. 

Nowy zimowy rozkład lotów przewi- 
duje stałe kursowanie samolotów na 
trasie Warszawa — Łódź — Wrocław, 
zmienia tylko godziny startu i lądowa- 
nia. Od tego dnia samoloty będą kurso- 
wały wg. następującego rozkładu: odlot 
Warszawa 9,30, przylot Łódź — 
10,00, odl. Łódź — 10.15, przył. Wroc- 
11,50, 


pól* — plan tegoroczny będzie wydat-|przyl. Łódź — 12,45, odl. Łódź — 12,55, 


nie przekroczony. 


przył. W-wa 13,30. 


zaopatrywania miasta 


zaopatrywaniem ludności w artykuły 
pierwszej potrzeby, aby wszystkiego 
byłą w porę i pod dostatkiem. : 

Na razie jednak nie trzeba podejmo- 
wać żadnych kroków w tym kierunku, 
bo sytuacja ma odcinku aprowizacyj- 
nym zapowiada się zdecydowanie. 
Cukier pojawił się w sklepach w wy- 
starczających ilościach, pełno jest mąki, 
soli itd. 

PCH otrzymała wczoraj znowu 105 
ton cukru i każdy właściciel sklepu 
otrzymuje jednorazowo po 70 kg. te- 
go towaru — 50 kg. kryształu i 20 kg. 
rafinady albo kostki. (k) 


Samoloty do Warszawy 


przez całą zimę 

Przelot z Łodzi do Warszawy kosztuje 
1.100 zł, z Łodzi do Wrocławia — 2.000 
zł, przy czym przy wykupywaniu bile- 
tów w obie strony przysługuje 10 proc 
zniżka, a urzędnicy państwowi dodatko- 
wo korzystają ze zniżki IQ proc. 

Czynna będzie również linia Gdańsk— 
Łódź — Katowice wg. następującego 
rozkładu: 

Odlot Gdańsk 8.35, przylot Łódź 
— 10,05, odl. Łódź — 10.20, przyl. Ka- 
towice — 11.15, odt Katowice — 11.45, 
przyl. Łódź — 12.40, odl. Łódź — 12.55, 
przyl, Gdańsk — 14.25. 

Bilet z Łodzi do Gdańska kosztuje 
3.200 zł, do Katowic — 1.800 zł, zniżki 
obowiązują w tej samej wysokości, jak 


na trasie Warszawa — łódź — Wroc- 
iaw ik 


dynku przy ul. Kamiennej 2 nie tylko za 
bezpieczy się go przed nieuchronną ru- 
iną, ale uzyska się jeszcze 18 nowych 
mieszkań jedno- i dwuizbowych! 

Kosztem 37.882.000 złotych wymieni 
się w 119 domach stropy. które grożą 
zawaleniem i zniszczeniem wielu setek 
mieszkań łódzkich. 

Do końca rb. wyremontuje się je- 
Szcze 272 dachy łódzkie, co pochłonie 
sumę ponad 36 milionów złotych. 

Remont ustępów w domach koszto- 
wać będzie prawie 10 milionów złotych. 

A teraz wiadomość, która najbardziej 
JAKIE”DOMV W 
TYM ROKU OTRZYMAJĄ WODĘ? 

Będzie ich aż 29, a mianowicie: przy 
Zawiszy 24, 22b, 22, 11 I 9, na PI. Rałue 
kim 3 przy ul. Łagiewnickiej 8 i 8 „przy 
PI. Kościelnym 4 6, i 8, przy ul. Zgier- 
skiej 24, 20, 18, 16, 12; 10; 8; 5 i 3; przy 
ul. Nowomiejskiej 6 i 12 itd. 

W pierwszej fazie robót woda hędzie 
doprowadzona do podwórz tych nieru- 
chomości. Na podwórzach staną hydran 
ty zdroje, skąd lokatorzy będą czerpali 
ten konieczny dla życia artykuł. Następ 
na faza robót przewiduje doprowadze- 
nie wody do wszystkich mieszkań wyżej 
wyliczonych domów, 

Do końca rb. wodę otrzyma także sze 
reg instytucji miejskich. Roboty te wy- 
konają prywatne przedsiębiorstwa. 


SKANALIZOWANIE 15 BUDYNKÓW 


Do sieci kanalizacyjnej przyłączy się 
w rb. następujące budynki: przy ul.Ja- 
racza 38, Magistrackiej 12 i 16, Wodnej 
15, Armii Czerwonej 9-11. Przędzalnia- 
nej 13, Wólczańskiej 179-181. Miedzia- 
nej 11, Gdańskiej 148, 152 i 106, Kiliń- 
skiego 10a. 16 i 15, Kopcińskiego 30 — 
razem 15 budynków mieszkalnych przy= 
ączonych będzie jeszcze do sieci kanali- 
zacy jnej. 

Jeśli do tego dodać, że od stycznia rb. 
do chwili obecnej naprawiono już w 
Łodzi 201 studzien, że w remoncie znaj 
duje się 18 studzien, że w tym czasie do 
sieci wodociągowej przyłączono 57 do- 
mów, w trakcie przyłączenia jest 48 do- 
mów. że naprawiono kilkaset dachów, 
itd, oraz że w toku są prace przewidzia- 
ne normalnym planem inwestycyjnymi 
Zarządu Nieruchomości — będziemy mie 
li pełny obraz tego, co się w Łodzi dzie- 
je na tym odcinku. Dzięki pomocy Pań- 
stwa oraz wytężonym wysiłkom władz 
miejscowych stan domów łódzkich z ro- 
ku na rok poprawia się a tym samymi 
poprawiają się warunki mieszkaniowe 
ludności naszevo miasta (o) 


Cave canem! 


Już starożytni Rzymianie doceniali niebez- 
pieczeństwo, zagrażające ze strony bezpań- 
sich, wałęsających się psów. Na murach 
swych domów przy pomocy dłuta i młota 
bili ostrzegawcze napisy: „cave canem*! 
— „strzeż «się psa"! 

Ponieważ Indzianie nie mają własnych do 
mów, a niektórzy nawet į własnych miesz- 
kañ — ostrzeżenia przed psami umieszczają 
w prasie miejscowe władze administracyjne, 
ale jak się okazuje — nie wiele to pomaga. 

AVszelkić apele o niewypuszczanie psów na 
ulicę beż kagańca nie odnoszą żadnego re- 
zuitatu, Właściciele czworonogów są uparci, 
lekce sobie ważą zarządzenia władz, wydane 
w trosce o zdrowie i życie mieszkańców, 

Bo walęsający się pies — to poważne nie 
bezpieczeństwo, zwłaszcza w okresie. panosze 
nia się wścieklizny. Już kilka osób śmiercią 
przypłaciło karygodne niedbalstwo swych 
bliżnich, ⁄ 

Ponieważ „psia plaga“ urasta-do niebywa- 
łych rozmiarów, władze naszego miasta zmu 
szone byly przedsięwziąć bardziej radykalne 
*rodki, celem zaprowadzenią należytego po- 
rządku, Wydano polecenie innkcjonariuszom 
M „0. aby spisywali protokóły w każdym 
wypadku wypuszczania psą bez kagańca. 
Psy bowiem muszą być prowadzone i w ka 
gañen i na smyczy! 

Zaś wałęsające się zwierzęta są wylapywa- 
ne przez czyścicielą miejskiego i niszczone. 

Wczoraj w Sądzie Starościńskim toczyło 
się aż 70 spraw przeciwko  niestosującym 
się do obowiązujących przepisów  właścicie- 
lom psów, 

67 osób ukarano grzywnami od 5.000 do 
20.000 złotych a trzy osoby — bezwzględnym 
aresztem 1-tygodniowym. Ë 

Na areszt skazano Stanisława Piątka z ul. 
Narutowicza 51, który prowadził psa na diw- 
Fiej smyczy bez kagańca (pies rzucił się na 
przechodzącą kobietę, ugryzł ją į podań jej 
suknię), Konrada Wrońskiego (Sterlinga 15a) 
kt pios pokąsał w nogę sąsiadkę, oraz 
Janine Kowalską (Brasławska 8), której duży 
wilezur pogryzł dziecko na podwórzu, 

Dla orientacji należy zaznaczyć, że w Łodzi 
jest około 50.000 psów, z czego zarejestrowa 
nych jest tylko 13 tysięcy, Łatwo więc moż 
Na sobie wyobrazić coby to było, gdyby tak 
hatay wypuszczał psa bez żadnej ochrony 
ną miasto! (x) 


„Rekordz' ści” kwesty uliczne’ 
na odbudowę Warszawy 


Ubięgłej niedzieli w Lodzi odbywała 
bip kwesta uliczna na odbudowę War- 
Bzawy. 

„Rekordzistami* okazały się nastę- 
pujące osoby, które zebrały najwięcej 
pieniędzy: ob. Irena Witczak i Lucjan 
Wieczorkows (5.355 zł,), uczniowie 
Stefan Stromajer i Wiesław Kowalski 
(5,300 21), Ella Tepler i 


studentka 
Bianka Ramer (4.790 zł.), ob, Elżbie- 
ta Łętowska i Apolonia Strojno 


— Czy pamięta pan Oberlejtnanta 
Heinza Sobotę — zmienił nagle temat 
Kurowski. 

— Naturalnie! Czyż nie rozpisaliśmy 
za nim listów gończych? Czyż nie jest 
wyznaczona nagroda za ujęcie tego 
zdrajcy, który tak nikczemnie splamił 
mundur niemieckiego oficera?! 

— Przestudiowałem raz jeszcze całą 
sprawę. Teraz wiem już z całą pew- 
nością, że Sobota w najbardziej kryty- 
cznych dniach ukrył Gorkowską i że 
en pozwolił jej uciec. 

— Wiemy, wiemy o tym! 

— Ale czy wie pan, panie majorze. 
również I o tym, że to był cały romans 
rzewny i liryczny?... Że Gorkowska jest 
na śmierć i zakochana w przy- 
stojaym Oberlojtnancie? 

— Więc i z tego? — twarz gesta- 
powca stała się skupiona jak u szachi- 
sty, obserwującego na szachownicy: po- 
sunięcia swojego partnera. 

— O. to jest moment bardzo ważny! 
Zakwalifikowaliśmy już Gorkowską do 
rzędu tych niezłomnych, których nie 


Smażąc placki kartoflane pani domu 
odchyliła lufcik, zapominając o otwar- 
tym oknie w stołowym i otwartych 
drzwiach od mieszkania. W chwilę po 
tem rozległ się brzęk rozpryskującego 
się o kamienie podwórza szkła. 


— Znowu poszła szyba! Co teraz 
będzie? Zima za pasem, trzeba zawołać 
szklarza... 

Kłopot tym poważniejszy, że w cią- 
gu lata podczas „wietrzenia“ mieszka” 
nia zdążyło się już potłue jeszcze kilka 
szyb i przez puste ramy okienne wdzie 
ra-się dotkliwy chłód. 

Dla szklarzy rozpoczął się okres „pro- 
sperity*, Zapobiegliwe gospodynie za- 
wczasu bowiem zabezpieczają swe 
mieszkania. Jak wygląda sytuacja na 
tym odcinku? Czy dość mamy w Łodzi 
szkła okiennego? Czy wystarczająca 
jest ilość szklarzy? A jak z cenami? 
Czy rzemieślnicy nie zechcą skorzystać 
z okazji i zedrzeć skórę z klientów? 

Odpowiedzi na te pytania udziela 
nam starszy cechu szklarzy p. Bogdań- 
ski. 


Tr 
i 
P 

Oszust w muudurze, obwieszony 
orderami, występujący w roli ojca, bra- 
ta, stryja lub męża, w zależności od 
okoliczności i. stanu rodzinnego upa- 
trzonych | ofiar — Antónf * ówski 
vel Jan Kasiński stanął wczoraj przed 
Sądem Okręgowym. 

Jak już w swoim czasie podaliśmy, 
oszust ten grasował w wielu miastach 
i miasteczkach Polski.  Zjawiał się 
z nienacka wśród tych, którzy stracili 
kogoś na wojnie. Zaopatrzony w odpo 
wiednie, sfałszowane, rzecz prosta, do- 
kumenty i, podając się za steranego w 
bojach krewniaka, chciał wejść w pra- 
wa rodzinne í majątkowe. 

Proces obfitował w wiele komicz- 
nych momentów. 


rozmiękczą żelazne kleszcze, słupek, kí- 
je i ciemnica. Ale ta sama dziewczyna 
załamie się momentalnie, jeśli zręcz- 
nym sztychem uderzymy że tak po- 
wiem. prosto w serce owiedziałem 
już panu, że Gorkowsk kocha tego 
przygtojnego bęcwała bardziej sSie- 
bie fe gotowa jest dla niego popełnić 
najbardziej bezkrytyczne szaleństwo! 
Otóż powie jej pan, panie majorze, że 
Sobota dostał się do niewoli i jako 
zdrajca zostanie rozstrzelany... Jeśli 
jednak Gerkowska powie prawdę, gdzie 
w tej chwili znajduje się pułkownik 
zfof | Marek Bierula, pan dopo- 
może i jemu í jej wydostać się na wol- 
ność. Pan zobowiąże się do tego uro- 
słowem honoru niemieckiego 


czystym 


— mam w tym kierunku wpra- 
we... sto i nie dwieście razy dawało 
się uroczyste słowo honoru, których się 
potem nie dotrzymało! — zaśmiał się 
cynicznie gestąpowiec. Ale czy Gor- 


o ja, wasz stryj! 


odawal się za zaginionych 


aby wyłudzić majątek naiwnych ofiar 


kowska będzie o tyle naiwna, żeby 
uwierzyć w tą całą mistvfikację? 


— Szkła jest pod dostatkiem, nie 
ma obawy, aby zabrakło dla kogoś na 
oszklenie okien. Szklarzy mamy w Lo- 
dzi ponad 130, z czego zarejestrowa- 
nych tylko 30. Reszta to „dzicy*. 

— Właśnie chodzi o tych „dzikich“. 
Ci mają zawsze największe apetyty... 

— Członków naszego cechu obowią- 
rują ceny, ustalone przez Izbę Rze- 
mieślniczą. Oszklenie jednego metra 
kwadratowego a więc wprawien'e nor- 
malnej szyby okiennej kosztuje przy 
użyciu 507proc. kitu pokostowego 1.025 
złotych, a jeśli kit jest lepszy, 100-pro- 
centowy — 1.126 złotych. Ceny te od- 
noszą się do szkła 2-milimetrowego. 
Jeżeli szkło jest grubsze — kosztuje 
drożej, Ale do okien wystarczy 
2-milimotrówka. Grubsze szyby wpra- 
wia się tylko do drzwi sklepowych i wy 
staw... Zorganizowani szklarze na ogół 
przestrzegają tych cen, a jeśli chodzi 
o „dzikich“ mamy nad nimi żad- 
nej kontroli, ale nie to jest ważne, że 
wezmą o kilka złotych więcej, lecz że 
robotę często wykonywują po partac- 
ku... 


Córuniu.., córuńiu... wołał, płacząc i 
całując mnie — zeznaje m. in. Janina 
z Dombałów Just. Wykąpałam go' na” 
wet, szukając na jego ciele znamienia, 
któregy ani rusz doszukać się nie mo- 
glam. Wtedy się upewniłam — kończy 
zawiedziona p. Just — że to był oszust, 
a nie mój ojciec. "i 

Jak się okazało, oskarżony był już 
kilkakrotnie karany za fałszowanie swe 
go stanu cywilnego. Prokurator Lewen- 
berg wnosił o przykładne ukaranie nie- 
poprawnego oszusta. 

Sędzią Łuszczewski skazał go na 5 
lat więzienia, a po odbyciu tej kary — 
na osadzenie w Domu dla Niepopraw* 
nych w Koronowie. (p) 


— Biblia powiada, że najmądrzejsza 
z kobiet starożytności, królowa Saba, 
straciła rozum, kiedy zakochała się wj 
Salomonie. Każda kobieta, która kø 
cha, głupieje, więc i ta gęś, Gorkowska, 
nie będzie wyjątkiem w tamtej ustalo- 
nej przez historyków i biologów regu- 
le! — rzekł uroczyście Kurtz-Kurowz 
ski. 

— Hm! — zastanowił się gośno ma* 
jor. — Jajko, które znosił pan wśród 
takiego gdakania, nie wygląda mi na 
jajko Kolumba, ale ostatecznie może- 
my spróbować: może rzeczywiście uda 
nam się podejść Gorkowską?... 

Widocznie było mu pilno, bo po obie- 
dzie zjawił się w towarzystwie Kurow- 
skiego w szpitalnej celi Gorkowskiej, 

Był grzeczny, układny. Poczęstował 
areszfowaną papierosami. a kiedy ta od 
mówiła. położył obok niej na stoliku 
garść cukierków. 

— Pozą tym przyniosłem dla pani 
pozdrowienia od kogoś bardzo miłego: 
od Oberlojinanta Heinza Soboty! — 
rzekł z naciskiem, uważnie spoglądając 
jej w pczy. 

Wydało mu si że Gorkowska zbla- 
dła. Rozumiejąc, że w momencie pierw 
szego zmieszania wskóra najwięcej, w 
krótkich słowach powtórzył jej histo- 
ryjkę o wzięciu do niewoli , kapitana 
partyzanckiego oddziału, Henryka So- 
boty, któremu w tej chwili grozi 
śmierć za dezercję i zdradę. 

— Los jego spoczywa teraz w pani 
ręce! Ja poświęcę go chętnie, bo Sobo- 
ta był tylko pionkiem, mnie zaś chodzi 
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nie będa patrzyły czarnymi oczoedolami 
Szkła i kitu — co niemiara. — 
pieczy nasze mieszkania przed chłodem 


130 szklarzy zabez- 


Pytamy o adresy, bo nie zawsze moż 
na się natknąć na szklarza: Okazuje się, 
że na ulicy Piotrkowskiej jest aż sześć 
zakładów, na Marsz. Stalina trzy itd. Je 
żeli jednak ktoś nie dostrzeże ich, mo* 
że zwrócić się po informacje do cechu 
szklarzy przy ul. Południowej 11, gdzie 
hędzie mógł wybrać najbliżej mieszka- 
jącego majstra. 

Optymistycznie brzmią również ín= 
formacje, zasięghięte w Centrali Zbytu 
Przemysłu Mineralnego, w firmie „Efi- 
bor“, zaopatrującej w szkło okienne 
prywatne zakłady szklarskie. 
ąbkowice, huta „Kara“ i „Horten= 
sja“ w Piotrkowie oraz Szczaków pro" 
dukują duże ilości szkła okiennego z ` 
uwagi na zwiększone potrzeby, Poza 
zaopatrywaniem rynku wewnętrznego, 
poważne ilości szkła idą także na eks- 
port, ale nie mą żadnych obaw, aby za- 
brakło go dla nas. 

Kitu jest również dość. Dostarczają 
go w Łodzi dwie wytwórnie: przy ul, 
Piotrkowskiej 152 i Zgierskiej 24. 

Na okna jednak pomimo wszystko — 
trzeba uważać. Wprawdzie placki karto 
flane to wyśmienity przysmak, ale gdy 
będziemy otwierali okna musimy pas 
miętać, aby nie było „cugu”, bo cóż z 
tego, że jest kit i szkło, kledy piętrzą 
się inne konieczne wydatki! (s) 

` <> 
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Przedsiębiorstwo Budowlane 


Stolarnia Mechaniczna 
l w odziu. Wierzbowa 20 


zatrudni natychmiast: 
1. Elektromonterów 
2. Stolarzy maszynowych 


3. Robotników niewykwa- 
lifikowanych (kilkunastu) 


Zgłoszenia osobiste przyj- 
muje Wydział Personalny 


0403k 


o; takich asów organizacji jak pułkow* 
rik Krzysztof i Marek Bierula! Niech 
pani zdradzi nam ich kryjówkę, a zo* 
bowiązuję się uroczystym słowem nie* 
mieckiego oficera, że wraz z Heinzem 
Sobota wypuszczę ją na wolność! 

— Proszę nam zaufać i rozumieć, że 
są momenty, kiedy. przede wszystkim 
należy myśleć o swoim własnym życiu! 
— wtrącił poważnie Kurtz-Kurowski. 

Gorkowska milczy jeszcze przez 
chwilę, a potem usiłuje spojrzeć majo- 
rowi w oczy. 

— Czy rzeczywiście wypuści pan na 
wolność Sobotę i mnie, jeśli powiem 
panu prawdę? 

— Powiedziałem już panił A nigdy 
się jeszcze nie zdarzyła w historii, aże- 
by niemiecki oficer nie dotrzymał swo- 
jego slowa! — rzekł Friedenstab z god 
nością i dumą, a równocześnie łypnał 
oczyma, w stornę Kurtz-Kurowskiego,.. 

— Więc powiem panu — głos Gor- 
kowskiej łamie się i chwieje — Wiecie, 
już, że po tamtej pamiętnej nocy w 
dancing-barze „Erika“ ukrywałam się 
przez parę nocy w mieszkaniu Heinza 
Soboty. Stamtąd wyprawiono mnie do 
Generalnej Gubernii i ulokowano w 
okolicy Otwocka. Przed tym jednak 
przez dwa tygodnie ukrywałam się w 
starej gajówce wśród lasów między 
Końskim a Skarżyskiem. Tam też w 
tej chwili znajduje się z całą pewno- 
ścią Barek Bierula, a może również i 
pułkownik Krzysztof. 4 

— Czy wie pani dokładnie, gdzie znaj 
duje się ta gajówka? (D, e. nš 


wencji Zarzedu Klubu zdołano wytworzón: 
jezdrową ntmesferę oeryścić i doprowadzić 
dh zgodnej współpracy. Niestety, po pewn”m 
czasie rozpoczął p. Masłowski na nowo de- 
strukovjną robote przeciwko „przestarzałym 
metodom trenera. mimo, że Zarząd Klubn I 
kierownictwo srzeji boly ersklej w całej pet- 
ni zaakceptowały plan vwyszkoleniowy trs- | 
nera Majchrzyckiego, który. z góry zapowie- 
dział że jero praca nad wyszkoleniem naryb 
kn hedzie dluzotalowa. 

Z żmndnej * gorliwej pracy trenera i do- 
frchczaso osiągnięć naszych bokserów 
jesteśmy zadowoleni a o przyszłość nasz”i 
gokcji bokserskieś nie mamy powodów do 
obaw. Fakti że posiadamy obecnie bodajże 
n=jmlodeza drużynę bokserską | duży rezer- | 
wuar zaawansowanego narybku, utwierdza | 
nas w przekonaniu. że bokserzy nasi. po 
uclażliwym | solidnym przygotowaniu, odzv- 
raja swoją hegemonię i demonstrować bę- 
da boks w najlepszym wydaniu. 

Na zakończenie pragniemy wyjaśnić, h 

A. p. Masłowski nie był kierownikiem na- 
szej sekcji bokserskiej a iedynie zasten= 
cą klerownika dla sparw technicznych. 
nie p. Masłowski zrezygnował w zajmo- 
wanego stanowiska w sekc, lecz kle- 
rownictwo sekcji postanowiło zrezygno- 
wać z jego dalszej współpracy. 

Raczy Pan Redaktor przyjąć wyrary nasze 
ro poważania. 
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Zarząń 
SPORTOWEGO „WARTA” T.Z. 
W POZNANIU 


KLUDI 


Dwie pary w ringu 


walcza o mistrzostwa Łodzi 
w niedriele odbeda 
sie dwa dalsze spotkania rieściakie o dru 
mistrzostwo Kalendarzyk 
przewiduje w sobote meer Włókniarz Ba 
spotkanie 


nadchodzącą sobotę 4 


żynowe Łodzi. 


wełna, a w niedzielę dn, 
EKS — Concordia. 
Nie trudno w tych 
łęzców, wega bowiem wątpliwości, 
w „bratobójczej” walce włókienniczych 
klubów zwlątkowych Włókniarz będzie górą 


w bm. 


zawodach wytypować 


zwy nie 


że 


lak samo jak pewne jest zwycięstwo ŁKS 
nad p'otrkowską Concordia. O ile pogoda 
donme LKS nrządzi zawody na otwartym 
powietrzu na własnem stadionie. a w razie 


dotk'iwega chodu odbędą się 
wimr, 


one w hall 


w 
Piłkarze Zrywu 
zwolną zetrania sekqil 
3 Pixi Nożnej zawiadamia 
łe dnia 24 września b. r. o 
okala klu przy ul. Pogo- 
odhędz:e zebranie 


Sekcji 


m —O O —ss— Ñ 


Fregram radiowy na patek 
ciekawsze audyc'e 

1200 Dzienn'k połu 

Fo" RODE 8 


13.4 
tygodnia. 


ozrywkow) 
Kompozytor 


15.30 Tego robaka chyba mogę rozdeptać. po 
adanka dla dzieci, 15.45 Kwadrans muz 

skkiej. 1600 Dziennik popołudniowy. 16.30 
Maurycy Ravel. 17.00 Z dziejów instrumen 


tów strunowych. 1715 Koncert gia przodo- 
wników pracy trasy W — Z w Warszawie. 
18.00 Mówi W Ziem _ Odzyskanych 
18.05 V e tanecznym. 19.15 Koncert sym 
toniczn Emancypantki 67 ode 
pow 21.30 Dzienn k wieczor 
ny neczna. 2300 Ostatnie 


wiad 


S.K. Teplice - ŁKS: 


Bokserzy walczą dzisiaj w hali Wimy 


W dniu dzisiejszym odbędą się zawody pię| lekka: ENDRYCH 
śdarskie SK. TEPLICE — ŁKS które będą|  półśrednia; HELEBRAND í TOMAN 
pierwszą w tegorocznym sezonie bokser-| średnia: JUNGMAN í MACH 


półciężka i ciężka: CERVENKA I CIPRO 

CERVENKA į CIPRO mogą z równym po 
wodzeniem walczyć w kategorii półciężkiej 
jak i ciężkiej, Jeden z tych Czechów będzie 
przeciwnikiem PISARSKIEGO. 

Ciekawy ten mecz rozpocznie się o godz. 
19.ej. Przypominamy, że pięściarze ŁKS, ba- 
wiac na tournee w CZECHOSŁOWACJI, po- 


skim imprezą o charakterze międzynarodo- | 
wym. Ze względu na nagły spadek tempera- 
tury zrezygnowano z początkowego projektu 
urządzenia tej imprezy na stadionie ŁKS 
i mecz odbedzie się w hali WIMY. 

Czescy pięściarze przybyli wczoraj do Ło- 
dzi, jest ich pełna ósemka, a poza tym jesz- 
trzech rezerwowych, którzy przyjechali 


cze 
na wypadek, gdyby któryś z zawodników| koral; zespól SK. TEPLICE w stosunku 10:8, 
pierwszej drużyny doznał kontuzji. Sklad) Najciekawiej zapowiadają się wałki HORAK 


RÓŻYCKI JELEŃ — MARCINKOW- 
SKI, oraz HELERRAND — OLEJNIK, gdyż 


AELEBRAND jest jednym z najlepszych w 


imienny drużyny z Teplic jest nastę 
musza: HORAK 
kognola: FRANCIK 
piórkowa: JELEŃ | VISZKA drużynie czeskiej, 


Ostrowiec przykładem dla Łodzi 


Zimowy basen — to marzenie mieszkańców 


W końcu ub, tygodnia odbyły się w Ostrow | tów Polski (Kierysz | Zakrzewski) w piłce 
wodnej. Po wojnie nie powstydziła się żadne 


acy: 


cn na płyawini KSZO, próby sprawności w 
ramach „Akcji masowej nauki pływania” | go meczu pływackiego — najważniejsze spo- 
uroczyście zakończonych meczem pilki wađ-| tkanią wygrywała, 

nej. rozegranym przez sędziwych obywateli| Przecież to na tych wodach wytrenował 
miasta, Ostrowiec w 1946 roku mistrzów Polski w 


Słuszna op'nia. że pływanie to „narodowy” | © piłce wodnej | do dzistaj utrzymuje swą 
sport mieszkańców Ostrowca, jest jednecze drużynę ligową na zaszczytnym miejsca, Ka- 
śnie zaprzeczeniem twierdzenia, że talenty | mienna uczyła pływać, pływalnia trenow 
pływackie wyławia się tylko nad wielką la zaawansowanych piywaków 
przestrzenią wód. W Ostrowcu Św!etokzy W tym roku jednak coś e  odmieniło, 


| skim obserwujemy zgoła Inne, jakże c'ekawe 
zjawisko. Mate to, fabryczne miasteczko m's 
przecina Wisła, lecz tylko: Kamienna —wąs 
ka, płytka rzeczułka, To wąskie pasmo wody 
ma w paru miejscach głębsze koryto nı prze 


uczących się pływać, a zaawnasowani pływa 
ey wystają uroczyście nad wodą, kierując ak 
cją nauki pływania, Podziwu godną jest su- 
mienność, tych w wodzie i tych na lądzie. 


strzeni kllkunastu metrów długości i właś. | „Chcemy zdobyć zimowy basen" — mé- 

nie miejsca te są kuźnicą młodych talentów | wią — „bo taka jest nagroda /państwa dla 

pływackich. : miasta, które w sezonie tym przeszkoli naj- 
D'a ludzi wychowanych nad „prawdziwą” | więcej pływaków”, 


wodą wydaje się rzeczą nie do pojęcia, że na| Więc widzi się tutaj T-letnie dzieci 1 50-le 
takich skrawkach przestrzeni wodnej można | tnich ludzi dorosłych chyba nie znajdzie 
opanować naukę pływania. Istnieje wpraw- | się w Polsce takiego drugiego ośrodka pły- 
dzie w Ostrowcu wydzielone miejsce na sta | wackiego, gdzteby wnuk. nściec í dziad sunę 
wie Huty—Ostrowiec. przez „tubylców“ pły | li poprawnym crawlem razem po baseni 

walnią zwanym, a przez nich samych (amato- | To mogło się zdarzyć tylko w Ostrowcu. 


rów-pływaków)  własnorecznie  odgrodzo- | Zaiste, trudno stwierdzić co więcej dodaje 
nym pomostami i stanowiskami startowymi.| zapału ostrowiakom: zrozumienie koni..cz- 

Ten zakątek stawu każdy mieszkaniec da- ności opanowania sztuki pływania, czy też 
rzy wielką sympatią, Ale, bo ma on swoje, uporczywa chęć zdobycia krytej pływalni. 


Cokolwiek jest trzeba stwierdzić, że w Ostro 
wen wynika to przede wszystkim z rozmiło 
wania w sporcie pływackim. Mały Osrowiec 
niechże służy przykładem wielkiej Łodzi, 


piękne tradycje. Już w roku 1932 odbywa'y 
się tu spotkania towarzyskie z Cracovią, Del 
finem. ŁKS, YMCA 1 innymi. Pływalnia taj 
wychowała przed wojną dwóch reprezentan- 


Pod znakiem meczu Wista-Ruch 


miną niedzielne spotkania mistrzowskie ligi 


Po dwutygodniowej przerwie znów będzie asekurujących ją przed 
wracamy do rozgrywek ligowych. W ligi punktów w meczu z 
nadchodzącą niedzielę odbędzie się dal- 
czych 7 spotkań. z których na pierwszy awdopodobniej AKS  wzbogati 
plan wysuwa się mecz Wisła— Ruch. Jest an posiadąn bowiem Garbar- 
to jedno z najważniejszych spotkań dla powinna być dla ślązaków groż 
Wisły w jej zwycięskim pochodzie, jeśli przeciwnikiem. ZZK czeka cię 
nie do tytułu mistrza ligi, to w każdym |rozprawa z Tarnovią, która ma ambi- 
razie do wicemistrzostwa > utrzymania się w lidze i wreszcie 

ŁKS-owi przypada mecz wyjazdowy |Polonia (Bytom) niewiele chyba bęlzie 
do Rymera. W meczu wiosennym łodzia | mc zdziałać w spotkaniu z Cracovią. 
nie odnieśli pewne zwycięstwo 6:] i zwo edzielnych meczach mogą 
lennicy ich oczekują powtórzenia tego |< w tabeli. ŁKS, w razie zwy 
|sukcesu, zwłaszcza,- że Baran ż wy-|cięstwa, utrzyma się na szóstej lokacie, 
zdrowiał i zagra w aku. Widzew gra |a gdyby su ten pogłębiła jesze 
u siebie z Legią i w tym spotkaniu |wygrana Widzewa, Legia t w 
lnie jest bez szans. Polonia (Warszawa) 'ia ustąpić m m 


I pływalnie i Kamienna zajęły całe gromady | 


eszcze jeden tołeczek wyraz 
nie nie miał szczęścia. Proszę sobie tyl- 
kø- wyobrazić rozgorycznie tego małe« 
go kierowcy, gdy przy wyjściu na ostat: 
nią prostą zerwał mu się nagle kabel i 
motor zgasł. A przecież Kołeczek pro- 
wadził ten wyścig zdecydowanie i nieza 
wodnie pierwszy by wpadł na metę, 
W pobitym polu znalazł by się Wa ode 
miany drugi as czeskiego spotiu Motor 


SUKCES 


ae 


cvklewego, _ Seberka Wasd ten 
był jednym z- najciekawszychyw. 

W sumie odbyło się 10 biegów, jw 
każdym z nich startowało pet dWóch za 
wodników Moraw i „dwóch *Polakqiv. 


Duże zastrzeżenie wzbudza wygikziX pie 
gu i zwycięstwo Havelki. Wyścig pro- 


wadził Bonin i w momencię gdy mijał 
Vanka, który stracił jedno okrążeni 
ten przyparł go do zewnętrznej bandy, 
zamykając mu drogę. Skorzystał z tej 


współpracy” Havelka i śmignął jak ra- 
kieta, z lewej strony, wygrywając wy* 


Mimo iż byla to impreza o charakte* 
rze międzynarodowym, organizacja jej 
nie była dująca. Zbyt częste dyskusje, 
nieporozumienia, targi. technicznie nies 
dostateczne przygotowanie sprzętu ©d+ 
ujemnie na sprawnym przepros 
wadzeniu meczu 


Z Polaków najlepiej podobali się: Kra 


bu 


biło się 


kowiak i Kołeczek, Obaj jechali z wielkim 
sercem į odważnie. Koleczek winien jed 
nak popracowa nad techniką brania 
rzywizn. Wczorajszą postawą swą ło+* 
dzianie zasłużyli na miejsce w reprezerm 
tacji państwowej, Słabiej niż się spodzie 
wano wypadł Wąsikowski, który jakoś 
nié może się przyzwyczaić do „Jappa" 
Oto wyniki poszczególnych biegów. 


I bieg; Seberka 1. 42, Fiala 1.43,8, Na} 


drowski 1.4 Wąsikowski biegu nis 
|ukończył gdyż spadł mu łańcuch 
H bieg: Spinka 1.40, Kudlec 145 


Chiebisz był trzeci. Bonin miał na wiraw 
żu wysypkę i b'egu nie ukończył. 

Ili bieg: Havelka 134,5 nowy rekord tõ 
ru łódzkiego. który dotychczas należał 
lo Olejniczaka, Przeciętna szbkość 66 
kim. 300 m. Rekord szybkości Olejnicza 
czaka wynosił 60 kim. 900 m. Drugim 
p! Kołeczek 139,9, Vanek miał wysyp< 
ę 


IV bieg: Scberka 1-44, Chebisz 1.44,9, 


Bonin 1.45,8 
V bieg: Spinka 1.35,8, Kołeczek jak 
to wskazuje czas 1,36 był o krok od 


zwycięstwa. Trzeci Kadlec. Nowackie= 
mu zgasł motor i biegu nie zakończył: 

VI bieg: Havelka 1.39, Wąsikowski 
1.41.8. Najdrowski 2,31,2 


VII bieg: Seberka 1.42, o pół koła za 


nim Olejniczak, a trzeci Fiala, W tym 
biegu Koleczek miat opisany powyżej 
srzóck z kablar 

VIII bieg: Krakowiak 1.37,5, Spinka 


1.37.6. Wąsikowski 1.48. 

IX bieg: Havelka 2 min., Bonin 2.06, 
Nowacki został na starcie, a Vanek 
stracił jedno okrążenie 

X bieg był najmniej udanym. Na wi- 
jrażu Tuma (Czech) upadł, pociągając 


sobą 


za Olejniczaka, a ponieważ Kra- 
kowiak został na starcie wskutek defek 
tu maszyny bieg samotnie zakończył 
‘Seiner w c 1.56. Widzów 6000. 


Dr med. SIENKO “ss SKUPUJĘ wełnę ow| WARSZAWSKA Pra. D k d +. 1+ + 
ejalsta, skór| cza każdej ` ilo-| c er Auqt d d 
AlE NASZA AES anay oKqć (Z pójdziemy 


zka) 23° telefon| skiego Kursy IPR |JVAŃSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
1011k | pod  kierownictwen w Łodzi Jaracza 32 
nau |] Dziś o godz. 1900 „OTELLO” Nowe opra. 
low |cowanie tekstu K Berwinskiej-Gogolew- 
skiej, muzyka Stromeńzera, dekoracje Í ko- 
my Otto Axera 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul Daszyńskiego 34. 
codziennie o godzinie: 19 min. 18 
C de Pevret - Chapuis „NIE- 
BOSZCZYK PAN PIC” w reżyserii Janusza 


13-14, 16-18 


ERYNOS KRA- | (Pon 
Łódz, Rzenw- | 209. 
9797k 


JĄ 8 rzerzy 


STARSZY lelczer 


ko 23 103092 


Instytutu 


mieślnicze 


taof atowanie nracy 


plaÑ LECZ. ZĘBÓW orar 


NOPISANTA > 
b'urawe 


TWOWY TEATR POWSZECHNY 
*konala sztuką Lilian Heliman pt. „MISIE 
GNIAZDO" r życia bankierów 1- farmerów 
merykańskich. 


wosz LEKARZ - DEN1YSIA 
uetel„| Zofia Balicka. Labora 


ybór pola 


Jakis Diet i Glówna TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ ,LUTNIA” 
ti orlum sztucznych zy 102 Piotrkowska 243. 

Tok, ale twoje imieniny; to dla mnie naj: | "ÓW Moniuszki i, 1 mr =: Dziś I dni następnych o godzinie 19,15 
4 > tol 9. tel. 151-15. yaka „CNOTLIWA ZUZANNA“ 


. * GABI T dentystycz 

° ny Maksymiliana. Pre- 
giera ze Lwowa. 
cjalność nowoczesna 
yka zębów Gdań 
a 9439k 


zegarm ATR „SYRENA“ TRAUGUTTA 1 

o godz. 19.30 komedia pt. 
„DOBRZE SKROJONY FRAK". 
'ETNI TEATR „OSA“ Zachodnia 43 tel 140-0% 
Codziennie o gadz._ 19.30, w nładzięle 4 świą 
a o ló-ej | 19,30 komedią muzyczna. pt. 
ROZKOSZNA DZIEWCZYNA” z H. Makow* 


z pracą u rzeźnika po| sub ' 
A O o7] „LOKALE ską w roli tytułowej Zniżki ważne, 
PRACOWNICA domo | ODSTĄPIĘ magiel Teatr KUKIEŁEK RTPD ul. Nawrof 27 


Magistracka 
i 11 10377g| ct 
1 CHŁOPIEC obeznany Sy 


KA Łagów 
przyjmuje 
teleton 


wa, jako pokojów em i przyleg! daje widowisko „PINOKIO" -wg Collodi'ego 
potrzebna do Codziennie przed południem dla; dziatwy 
Pabianice, ul szkolnej w miarę zamówień, a w niedziele 
natyki lüb geo: le a | kiego 21 i święta o godz. 12-ej dla szerszej  publicz- 
personelowi naucz 10220 
AUGURACJA SEZONU FILHARMONII 
Filharmonia Miejska w Łodzi rozpoczyna 
ezon 1948-49 Wielkim Koncertem Symfo- 
nicznym w piątek, 24 wrześni4, godz. 19-ta, 
Dyryguje Włodziaierz Ornieki, stały kapel.. 
Tharmonii Łódzkiej Jako solista wy 
wiolonczelista polski 

zimierz Wiłkomirski W programie obok 
Uwertury do op. „EIIS* Moniuszki barwna 
ymfonia d-moll Zygmuta Stojowskiego i 
pełne finezji Wafacje „Rococo* na wiolon= 
iesit Piotra Czajkowskiego. Zwra 


młody edam 


elsze pyłan 
Jak 
dzy A 


na pol 


e koszty remon 
Pilne“ 


də 
drutach S 
Śl 


poszukuje pokoju ub 
ego od 


dom: 


imiešc'e. 


JZELADNIK krawie- 
cja ubiorów, podnosze lub zdoln 
od| nie oczek. Jadwiga Szo| czny może s 
na| linowa, — Piotrkowska 


ENIA DRORNE | 


OGFOSZ 


czelę z or! 


LEKARZE Dr MIRSKU—aktsże? | ragon 2490k amy uwagę że koncerty symfoniczne w bies 
= a. choroby. kobiece— le, kom cym sezonie będą rozpoczynały się o go- 


= od 
Pr ZOFIA KOLSUT cha 
Akui 


ka fA erniewice Skulski 


dyńcze tap dzinie 1gej. Bilety sprzedaje kasa Filhar- 


choroby kobie 


Biała , Wie: 


monii (Narutowicza 20) od 10-tej do 13-tej, 


ezeria, pow i Dr HORECKT « 116-17|ny, „ ste| gm zymkowice pol" ñ z 
przyjmuje żolądka, kiszel FOTOAPARATI SW nografów biur łódz- i zaś wóBzień konceftu ponadto ód.ie-lej, 
kowska Narutowicz dacogc a fa 2 g kich dokształca bez-| ZGUBIONO ka 158055 
godz. 3 tel._206-99 94971 ch ZAPAMIETA płatnie Cen e j cu 
-— APAMIĘTAJ atni jesfracyjna RK K NA 
93154 | Dr PIESKOW — ner- AUTOMAT N Skierniewice I 


DORTOR ZAURMAN | wowo. wewnętrzne, e- 


skórne, we 


Miec 


ADRIA — „Tajemnica nocy wigilijnej“ 
BAŁTYK — „Tajemnica Wywiadu” 


grafowanie zebrań, zja 


8—10, 5—7 9501k zdów, ` konferencyj, | kowice pow JKA — „Bohaterki Paczfiku* 
9423k TEUSZKIE. || ora łe GDYNIA — „Program aktualności Kraj. 
HER — koblece, Lesl- ształcenia naucz 


wenery dej pol 
e M. Wel- 
Łódź, Piot 


nów 3-8, — przyjmuie li stenografii i ma 
pisania. Bezpłatne 


porady ze stenografii 


POLONTA — „Siostra Inka a" 
ilm dozwolony dla. młodzieży. 
„Film nie- 


KOWALSKI MIE 
ŁAW, specialist 
weneryczne 


ozwolony dla młodzieży; 
ROBOTNIK — „Ostatni tapë 
— „Podrzutek! 
Konik garbufek" 
My z Krofisztadtu" 
Kopciuszek" 
— „Siostra lokaja" 
Film dozwolony dla młodzieży 
TATRY — „Cygańska milość” (w ogrodzie) 
WISŁA — „Cygańska miłość” 


BLE got 
amówienie. 


NCZEWSKI. cho- 
ze. 


2000, 
od 28000 F 
15000, pi 


RSZTAT 
zatrudni natychmia: 


SKI skórne, sprzedaż — j| KOŻUSZKI dziecię 


Zamówienia — 


błamy oraz 


| i Zagr. Nr. 30. 
vaj HEL Zieione lata" 
MUZA — „Piotr I-szy” (ser. T-swa) 


Dr KUDREWICZ spe. | ne 17—19 przeróbki | pomoc fachową. Łódź WŁÓKNIARZ — „Aleksander Matrosyw" 
cjalista weneryczne a= Możuszkó w Konstantynowska 71 WOLNOŚĆ — „Ostatnia moe" 

skórne, 8—10. 4 — ? |Dr CZERNIELEW Dojazd 8-ką. 103992 ZACHĘTA — „Bolero 

pi k hotpt ZGUBIONO karie 


Dr PROCHAGKI 


Poszukiwan e nracy | patriacyjną n 


Játa skórne. “wenefy sko Sław olestaw. | Czytajcie 

ne 12—2, 4—6, t >- | nośnoś z DKW y 7 e niowsk: E 

nów_17. i ó 103088 „Express 
Dr DOLIN 
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